
R ok X. Lwów, 15. sierpnia 1897. Nr. 15.

Odpowiedzialny red ak to r: W ik to r  S y n i e i e s k i , asystent Szkoły Politechnicznej.

T  R E  Ś ć  : W. frynier. siei. F abrykacya drożdży prasow anych m etodą przew ietrzania. — D alsze próby z chininą w go- 
rzelnictw ie. -  Część ekonomiczna. — Rozm aitości. — 6 ‘ łoszenia.
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|  AKCYJNA GARBARNIA w  Rzeszowie
J) po lec i w yrabiane w w łasnej
|  Parowej fabryce pasów maszynowych,
2  odznaczone na  W ystawie krajowej

dyplomem, honorowym c. k. Ministerstwa naitSlu 
t j  najlepszej jakości z kruponów (jadra) skór wołowych

I ASY MASZYNOWE IMPREGNOWANE
nitow ane i szyte, jakoteż RZEM YKI do w iązrn ia  i szycia pasów.
Pasy  te odznaczają się znakom itą w ytrzym ałością, nie w yciągają się,

"K a  z powodu im prognacyi są  nieczułe na proch, wilgoć i w ysoką cie-
p ło tę , sm arow anie zatem  je s t zupełnie zbyteczne,. P rz '' głębokich 
i trudnych w ierceniach w kopalniach nafty okazały  się niezrównany- 

-K mi, tak, źe dziś w yroby Akcyjnej G arbarni w Rzeszowie śm iało kon-
+) kuru ją  z zagranicznym i. A kcyjna G arbarn ia  dostarcza pasów dla
I) kolei panstwoioych, g o r z e ln i ,  młynów, fabryk i do w szystk ich  nie-
-K m ai kopalń nafty. C e n n ik i  n u  ż ą d a n ie  w y s y ł a  s ię  o p ła tn ie .
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CD D l a  g o r z e l ń . _____

jjj Drożdże czystej rasy
dostarcza laboratoryum

Dra J A K Ó B A  G I N S B U R G A
w CDESSIE (K anatnaja ul. Nr. *23).
L ic z n e  ś w ia d e c tw a  i r e f e r e n c y e  n a  ż ą d a n ie .

C en n ik  g r a t i s  1 f r a n k o
B l i ż s z e  w i a d o m o ś c i  u d z i e l a  l i s t o w n i  o.

j ctłST! * % * > & 5 < s a & s  a & s a ^ s  y ^  Jiiv

każdego gatu n k u ,
m o g ą c e  k o n k u r o w a ć  w e  w ezy B tk ich  m ie jsc o w o śc ia c h  

d o s ta r c z a ją

Fabryki kwasu siarkowego i nawozów sztucznych
f . .  S c f j n i m

Biuro centralne, P R A G A  , Helnrichsgasse 27. 

jp jp jp jp jp J] j p  <jp »ą\» Jp Jp.

jfS>
£§7

)§4



I i  GOrtZjSL,WK“ 185)1.

— V -----------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------------S/ |

* <
C . k .  ^ w l b s >  u p r z y w .

F A B R Y K A  M A S Z Y I
Odle^arnia żelaza I 2acLeta.lI

pod f irm ą

L. ZIELENIEWSKI w KRAKOWIE
poleca jako swoją specyalnośó:

Kotły parowe skowane stałe i przewoźne *) 
Maszyny parowe różnej wielkości*).

Kompletne urządzenia i rekonstrukcye gorzelń.
Rezerwoary na spirytus i wodę. —  P om py wszelkiego rodzaju etc. 

Powiększywszy znacznie O D L E  W A R N I Ę  wykonuje szybko 
wszelk'3 odlew y podług rysunków i modeli własnych lub nadesłanych.

*) Odznaczone na wystawie krajowej we Lwowie w r  1894. dyplomem honorowym 
c. k. M inisterstw a handlu.*) Złotym medalem Izb handlowych.  m

Kompletne urządzenia 

U W  G O R Z E L Ń  R O L N IC Z Y C H

przyrządy do r e k t y f i k o w a n i a  spirytusu 

kotły parowe, rezerwoary żelazne

na spirytus, kadzie zacierne, parniki, 
pompy,

całkowite urządzenia rzeźni, miedziane i że­
lazne kotły do w arzenia piwa, pompy dla 
piwa i chłodniki, kadzie na brzeczkę piwną 

przyrządy do chłodzenia piwa i

M A S Z Y N Y  P A R O W E
urządza sumiennie i dostarcza po 

jjp^r n a j n i ż s z y c h  c e n a c h

Fabryka wyrębów metalowych

Jana Ochsnera
w BIAŁEJ koło Bielska (Galicya).

«

Józef Schmidt |
i  FABRYKAKT WYROBÓW BEDHAR8KICH §
i  w Friedersdort, Post Wiese, bei Jagerndorf »■
|  ( d s t .  S c h l b s i e n )  jj*

1  Wr
'r. ' dostarcza: fe*

KOTLI I KADZIE FERMEKTACYJHE |
*  z najlepszego szląsk. drzew a modrzewiowego; p rze- &

w yższającego pod względem jakości każdy inny j Ł
gatunek drzew a j j

1  po certach najniższych. ^

Arad dnia 4. stycznia 1893. &
Wny Pan Józef Schmidt

Friedersdorf. jj
W  posiadaniu cennego pi ma Pańskiego z dnia 

S  1. b. m. pośw iadczam y chętnie stosownie do ży- e*
js  czen ia , źe
<3 7 kadzi fernientacyjnycli A 420 lit.
|  3 „ „ a 1700 hl. »

dostarczone nam  w roku ubiegłym  zadow olniły 
S  nas zupełnie w w szelkim  kierunkuj w skutek czego

W P ana zawsze ja k  najgoręciej polecać będziem y jjj
■43 do wykonania podobnych robót. ^

. Z pow ażaniem  &
*  B ra c ia  N eu m an n . ^
I  »
tfu.
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E. BREDT i  Sp.

kotłów parowych aparatów
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żelaza i meta
w  O t t y n i i

(między Stanisławowem a Koło­
myją) tuż obok dworca kolei o 

wego położona

Stacya
tior., pocztowo

w  miejscu

Zatrudnia w  dziale maszynowym  
225 robotników.

wyra,toia kompletne urządzenia

dla:

gorzelń. fabryk drożdży, browarów, młynów, tartaków, fabryk kroclimalu, cegieloi i t. p.
Między fnnemi dostarcza :

kotfy parowe wszelkich systemów, R e m o a ry ,  Paroiki Henzego.
  Zadom' a z ołitodaikami ,,

!!! P ł u c z k i  do k a r t o f l i  !!!

E l e w a t o r y ,  Ś l i m a k i  do t ra n sp o rto w a n ia  m a sy  gęste j 3Ł*

P O M P Y  { S .
G n i o t o w n i k i  do s ł o d u ,  s r ó t o w n i l n  i r n ł y u y  u a  d r e w n i a n e j  p o d s t a w i e .  3 ^

U z b r o je n ia ,  k a rk i ,  w en ty le  w  że lazie  i m etalu .
PRASY FILTROWE DO DROŻDŻY i t. d. i  t. d. 3łt

Plany i kosztorysy darmo. ^

3^  y
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P i e r w s z e  g r a l ic -y - j s ł s : ! ©

i masz]
p r z e d t e m  Z E T I ^ z I z ^ C L l e r z  X j i ; p I : Ć L s ł ^ I

b u d u j e  j a k o  s p e e y a l n o ś ć  k o m p l e t n e  u r z ą d z e n i a

GOBZEŁŃ, BKSTYLARMi SPIRYTISE,
.magazynów, browarów, cukrow ni i innych podobnych zakładów  przem ysłow ych.

Fabryka posiada osobny oddziai dla budowy tych aparatów , zaopatrzony we w szelkie 
potrzebne narzędzia m echaniczne i pozostający p o d  k ie ro w n ic tw e m  in ż y n ie ra  sp e c y a lis ty .

Fabryka podejm uje się w ykonania planów odnośnych budynków, jak  nie mniej dostarcza 
pojedynczych przedm iotów  ja k  :

0 B T - MASZYN i KO TŁO W  PAROW YCH  
P a r n i k ó w

K  a d z i  z a e i e r n y c h  <• l i  ł  o  t l  z  <• y  <• ł i
0  A p a r a t ó w  d e s t y l a c y j n y c h .  )§£

system u P isto ryusza i kolum nowych, tak zwyczajnych jak  i ciągłych, dalej

HP o  m  p  i  r  e  z  e  r  " w  o  a, r  ó  - w  n a ,  s p i r i t u s
1  * .  d .

Osobny o d d z ia ł  b u d o w y  w agonów
dostarcza cystern do transportu spirytusu lub m elasy, specyalnych wagonów do transportu  piwa itp

Największem i najznaczn 'ejszem  czasopsm em  fachowem 
A ustro - W ęgier, wychodzącem w niemieckim języku je s t 
w  r. 1851 założone, wychodzące we środę i sobotę w for­
m ach  fo lo , o bogatej tre ść , bogato ilu trow ane i elegancko 
wydane nadzwyczaj rozpowszechnione czasop smo:

WIENER LANBWIRTSCHAFTLICHE ZEITUNG
R edaktorow ie: Hugo H. Hitschmann, Joh. L. Schuster  

i Adolf Lill.

Pismo m a bardzo wielu w yborowych w spółpracown.ków . 
K ażda gałąź rolnictwa je s t uwzględnioną Bogata częśó inse 
ratow a. D la pracodawców prośby o posady, dla szukających 
posad, wolne posady w wielkiej ilości. Cena na k wartał 
rłr . 3.. d la N iem ec złr. 3.25, dla reszty  zagranicy złr. 3.50 
Okładki po 1 złr. A nonsy po 5 ct. od szpalty i m lim etra. 

Hugo H. Hitschman s Journalverlag, W ien , I. 
Dominikanorbastei 5.

P A T E N T  Y ,
•ittarki o c h ro n n e  i  o ch ro n ę  w zo ró w  ta k  w  k ra ju  ja k  

i  z a g ra n ic ą  wyrabia

W łaściciel rzędowo upoważnionego biura patentowego 
oraz technicznego i konstrukcyjnego biura.
K o n s tru k c y jn e  p r z e p ro w a d z a n ie  w ynalazków .

Wień X. Jasom lrgottstrasse Nr. 4.
Adres dla telegr. Privileg Wien. Telefon Nr. 1884.

F. RiNGHOFFER
fabryła maszyn,

o d l e  w a r n i a ,  k o t la rn ia
oraz

fabryk wyrnhńw metalowych i miedzianych
w SMICHOWIE ko ło  Pragi (Czechy)
poleca się do dostarczania 

wszelkich m aszyn, aparatów  
i urządzeń

dla

i  ra f in e ry j  sp iry tu su .
Zastępca dla Galicyi '

in ż y n ie r  c y w . z u p o w a ż n ie n ie m  rz ą d ó w .

lLe"W <t>W
ulica Sokoła 1. 1.

. i-ą !W
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Drolne ogłoszenia.
Z a ogłoszenia w  tej rubryce płaci się 2 ct. za  w yraz).

Czereiowee C. E m il B u s g I i  Steingasse
p o leca :

Pnmm i nurnw p niezrów nane pod względem 
rUlllpy IM IU lll konstrukcyi i w ydajności dla 

każdego użytku. — Jak  najtaniej.
UinHtl za  Pomoc% iśnienia po- 
IlUliy w ietrzą na  każdą w yso­

kość i w  każdej ilości, 
d la  kotłów parowych, nowe, pa 
tentow ane z oszczędnością.

Ruszty nieprzepalające- się (Simplex).
do zasilania kotłów przy niskiem
c iśn ie n iu .

C i ą g ł e

aparaty destylacyjne najlepszej konstrukcyi itp,

Pnrcplnik kuwnlpr p°siadBh cy ,al<że kukoietnią
UUI Lullllfl, n u f i a l b l , p raktykę g o sp o d a rc /.ą  przyjm uje 
posady  o d  1. lipca. b . r. -Łaskaw e zg ło szen ia  pod 
F . O. poste  re s tan te  Uli nów.

D o m  k o m i s o w y
we Wiedniu
się na iarffti triedeiiskim

(Wien St. Mara)

s p r z e d a ż ą  bydła galicyjskiego
poleca stę łaskawym względom

P. T. POBlADflCZY GORZELŃ i HODOWCOM B M A
Uprasza o zu p e łn e  zau fa n ie  firmie.

TEOD OR ROMa.SZH:A.]V
W I Ę H ,  Wassergasse 23.

A d r e s  p o s e ł e k  b y d ł a :
T. R o m a s z k a n  W i e n  S t .  M a r x .

A R M A T U R Y
dla wodoc.ągów, ko tłów  parow ych, browarów, 
gorzelń, jak  : w entyle, kurki, -pompy do wody, 
piwa i spirytusu, składowe oręści maszyn, od­
lew y z mosiądzu, bronzu, cynku i t. p. tablice 

metalowe — poleca

E. W a j d o r t i w  i Synów
we Lwowie, ulica Józefa Bema 17.

f i n r 7 P l n i l l  żonaty, bezdzietny z dłuższą, 
U U I  ł C I I I I I i  w szechstronną praktyką, posia­
dający jak  najlepsze św iadectw a, pragnąłby zm ienić 
posadę.

Ł askaw e zgłoszenia przyjm uje adm in istracya 
, Gorzelnika"

m

ALOJZY HUBNER
L  w  ó

po'eca:

C E M E N T  RURY OŁOWiANE,
Rury cynowe,

Plomby i drut
ołowiany,

Latarnie gospodarskie

G I P S
, do MASZYN, 
, do PALENIA.

PIROLINE.*
P a s  y  do m a szyn

s k ó rz a n e  i g u m o w e .

GURTYdo M ASZYN
z w y k łe  i  n a p u s z c z a n e ,

Rzemyki do siyc pasów,
Ś ru b y  i n ity

d o  pa3Ów ,

Wiaderka do ognia,
la k ie ro w a n e  i  s k ła d a n e ,

W ę ż e  k o n o p n e
z w y k łe  i g u m o w a n e ,

Wpże gumowe 
W e ż e  s p i r a l n e ,  

H o le n d ry  m osiężne  
Płyty gumowe

P ły ty  a s b e s to w e ,
SZNURY

g u m o w e  i a s b e s t o w e
PAKUNKI

ło jo w e  i f e d n rw e js o w e .

K u l e  c u m o w i !
do wentylów,

g fe f e S s ,  d,® S sc -feŁ ó w .

Pierścienie gemowe,
Glazura do chłodnikdw,
Baryszówkl,

Szklaneczki próline
d o  b r o w a r ó w ,

L i n w y  k o n o p n e ,  
Linwy druciane

c y n k o w a n e ,

n a  o l iw ę  i  n a f tę  ,

TŁ n o t y ,

Oliwiarki k  maszyn
b la s z a n e  i  s z k la n e ,

Prsyrsąd kauczukowy
d l a  b y d ła ,

Przyrząd
d o  p o m p o w a n ia  p o w ie tr z a  

u  b y d ła ,

T  R  O  R  A  R  Y , 

S e r ę g i
c y n o w e  i g u in o w e  d l a  b y d ła  ,

I V  o ż y c e
d o  s t r z y ż e n ia  b y d ła  i  o w ie c ,

SO L  KAMIENNA ,
Farby olejne

d o  w s z e lk ie g o  u ż y tk u .

F a rb y  n a  d ach y ,
o le jn e  i te ro w e ,

CarM iueum M enariusa,
EXSICCATOK.

Ter drzewny i gazowy,
Antimerulion

ś ro d e k  p rz e c iw  g rz y b o w i,

T e k t u r a n a d a c h y ,

S m o ł o w i e c .
P Ę D Z L E

i  t .  p .  i  t .  p .

p o l e c a

L O J Z Y  H U B N f
Lwów, Rynek 1. 38.

-  Cenniki i oferty na żądanie do dyspozycyi.
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Instytut dla przemysłu fermentacyjnego
przy Nowym U n i w e r s y t e c i e  w B r u k s e l l i  ^

Dyrektor: Dr. Jean Effront.
Od 15. sierpnia do 15. października 1897 będą się odbywać w  Instytucie teoretyczne 

i praktyczne kursy gorzelnictwa, fizyologii, czystej hodowli drożdży oraz kompletne kursy 
fabrykacyi drożdży, piwowarstwa i bakteryologii

Kursy są podzielone na cztery grupy.
Wykłady każdej grupy obejmować będą okres 11 dni, tak, ze obcy uczest­

nicy pojedynczych kursów, tylko krótki czas będą potrzebywaii tu przebywać.
W ykłady odbywają się w  niemieckim i francuskim języku.
O program i bliższe wyjaśnienienia należy się zgłosić do sekretaryatu  Nowego U n i­

w ersytetu, rue de Ruysbroeck, Bruxelles.

$

&
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CENA ZNIZONA.

GAZETA  ROLNI CZA
redakcją Dra Tadeusza

Trzydziesty siódmy rok istnienia.

t

HjE5HSH5E5H5Q5H5E5E5H55U5E5H5a55U5H5i!iIH

jakob i t ó i i  s
ni

Fabryka wyrobów metalowych i kotlam ia w SOKALU jjj
urządza: jjj

c a f t o r t  gorzelnie rolnicze, jjj
podejmuje się wszelkich re k o n s tru u j  starych f o r a  lii Ci

i  d o s ta r c z a : C!

K O T Ł Y  P A l lO W lS  wszelkich system ów  Cj 

PARjKTIKI H EKTZŁGO jjj
PŁUCZKI do KARTOFLI n)

N ajobszerniejsze i stosunkowo najtańsze z pism roi liczycb 
polskich. Liczni w półpracownicy i korespondenci w kraju 
i zagranicą, R ady w yczerpujące, udzielane zapytującym  

rolnikom  przez specyalistów.
Cena w raz z przesyłką: rocznie rubli 8. półrocznie rubli 

4, kw artalnie rubli 2. (guld. 10, 5, i 2'50)

K U R  J E R  R O L N L C Z Y
W ychodzi pod tą  sam ą redakcją Z aw iera przeważnie 

w skazówki i rady praktyczne Cena z p rzesy łką: roczna 
rubli 5 półrocznie rubli 2 kop. 50 kaw rtam ie rubli 1 kop.
25. (guli. 6, 3. l'50j. Abonenci „Gazety R olniczej11 p łacą 
za K urjera ‘ o rub la  (gulden) mniej rocznie. Do obu 
pism dołącza się dodatek bezpłatny „Prąci Sekcy. rolnej11 
w  którym drukją się odznaczone przez Prezydjum refe 
raty,-sprawozdania z posiedzeń i ze w szelkich czynności 
Sekcyi rolnej. Rocznik obejm uje 10 -12  arkuszy druku 
i stanowi oddzielną całość na  wzór w ydaw anych ongi 
„Rolników G ospodarstw a K rajow ego11. Tym sposobem Abo­
nenci „Gazety Rolniczej-1 i  Kuriera Rolniczego przy  
tale burdzo nizleiej na pisma te cenie, otrzymują jeszcze 
bezplełatnie dzieło wartości pierwszorzędnej obejmujące 
szereg cennych rozpraw i  obznajmiące ich z działalnością 

tale pożgtecznej instytueyji rolnej.

Redakcya: W arszawa W arecka 7.

‘ 1 7 ^ /̂- '^p'^p ̂ p'^p^^p^p^p '^p^^p ^p ̂ p^^p ^p ̂ p'^p^^p'^p'^p'^p ”̂p "*

|J ToTX7-arzyGtTxro powroźnlcze
w  R A D Y M N IR  ^

poleca swoje wyroby powrożnicze i sieciarskie. Cenniki na żądanie gratis i  franko.

KADZIE ZACIE.1NE własnegc , jakoteż 
innych systemów z przyrządam i do chło­

dzenia i rozdrabniania zacieru .

Rezerwoary na spirytus i  woflę.
Aparaty odpędowe ciągłe i destylacyjne.

== POMPY do wody, zacieru i spirytusu. —^
MASZYKTY FARO WE

W ykonuje i
ja k  najsumienniej i  po najtańszych cenach
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Fabryka kotłów, machin parowych i umąazeó przemysłowych

H. CEGIELSKIEGO w Poznaniu
wykonuje

całkowite urządzenia gorzelń, mączkarń, mleczarń i t. d. najnowszych systemów 
z wszelkiemi ulepszeniami i nowościami.

C e n y  i w a r u n k i  p rzystęp n e .
 Kosztorysy b e z p ł a tn i e . -------

W ro k u  b ież  (cym  u rz ą d z a  f a b r y k a  d z ie s .ę ć  k o m p le tn y c n  g o rze lń .
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Aparat do destylacyi zacieru
( s y s t e m  S  t r a u c h )

rUS  ̂ ‘ J

daje wprost z każdego zaciera, a także z brzeczki 
fabryk drożdży czysty spirytus, wolny od 

fuzlu i wszystkich składników przedpedu.

Rysunek i opis aparatu na żądanie iiezpiat ie.

U A X  STEATJCH
K O T l . A R N I A

w NEISSE (Szlązk górny).

Spirytus, otrzymany na powyższym aparacie, wytrzymuje 
próbę z kwasem siarkowym, za co przyjmuje się gwaratioyę.
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Fabryka cegły ogniotrwałej
w  D o ty lic zn  —  D w ó r .

p o leca :
c e g ł ę  o g n i o t r w a ł ą  szamotową- cegłę ogniotrw ałą klinową w szelkiej wielkości i kształtu

w edle podanych rozmiarów.
Cegła b y ła  | oddana badaniu krajowej stacyi keramieznej przy Politechnice we Lwow ie i uznaną 

została co do ogniotrwałości za  równą cegle zagranicznej ldino.vej.
U prasza się przy większych zam ów ieniach o uw iadom ienie na  parę  tygodni naprzód.
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Zam ów ienia przyjm uje zarząd fabryki cegły ogniotrw ałej Potyllćz; — Dwór , AA
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Zarząfly dóbr, t a a r ó w  i p r a l i ,
które potrzebują

RUR z KUTEGO ŻELAZA
a mianowicie:

y g ą z o w e  i w o d o c ip w e , wraz z łączn ikam i 

Y w iertnicze pom pow e i p łom ienne.

1  blaszane, flanszow e, żelazne , sta low e i lan e .

ciężkie modele do transm isyi parów . ch.

KURKI, WENTYLE i wszelkie gatunki POMP, WĘŻE i PASY.
A rtyku ły  techniczne pomocnicze

dla  cukrow ni, rafineryi, kopalń  w ęgla i nafty .

zechcą się łaskawie zwrócić 
DO SKŁADU

RO BERTA K E RNA
W Krośnie (Galicya)

Generalnego zastępstwa fabryki rur w Witkowicach,
o p rzysłan ie  ilustrow anego  cen n ik a  lub też d o k ład n e j 
obszernej o fe r ty ;  tak o w e w ykonuje się zaraz i  wy- 

sy ła  g ra tis  i franco.

p i i L f t i y | j f
1- i 2-cylindrowe i systemu Compound

y  s t a łe ,  ja k o te ż  p rzew o źn e  j|j
ffi na  k o t le  lo ko -m o ty  w o w ym ,  i w y c ią y a ln y m ,  j& 
$v kotle rurow ym  raj

dostarczają pod gw arancyą doskonałego w ykonania | |

|  UMRATH &  C—  1
®  8$

abryka maszyn, odle warnia żelaza i kotlarnia 
■ F > i e ^ . c 3 - - a - - B T T B 3 S r ^ . .  I

|  f i l i  we Lwowie ul. Gródecka 1. 61. 1
|  Ilustrowane cenniki w yseła się franko. -  -  ^  |
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E r r i i l  T w e r d y
F A B R Y K A  M A S Z Y N  w  Bielsku koło Białej

dostarcza w wybornem wykonaniu

całkowite urządzenia
d la  go rze lil i t a r ta k ó w

zwr MASZYN7 PAEOWE “W
podług najnowszego system u 

o sile od Igo do 100 koni

sm * Pompy do zacierów i do wody *9 ®

M aszyny parow e sta łe d la  opalań  
naftow ych  ze sterow nikiem  wstecz dzia ła jącym ;

wszystko pod gwarancyą 
przy zużyciu najmniejszej siły parowej.

T r a  u s m i s y e

K i e r a t y  ( m a n c ż e )  i .  t. p .  l _

Wszelkie rekonstrukcye i naprawy jak najtaniej. 

W ydaw ca: W iktor Syniew ski Z D rukarn i Ludow ej w e Lw ow ie pud zarz. Stan. Baylego.
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Fabrykacya drożdży prasowanych
m e to d ą  p rz e w ie trz a n ia .

Nftpieal

I K T O R  ^ Y N I E W S K I .

(Ciąg dalszy).

Dla racyonalnego przeprowadzenia fer- 
metilacyi z przewietrzaniem brzeczki mu­
simy kadziom fermentacyjnym nadać odpO' 
wiedni kształt Dotychczas istnieją trzy 
główne typy kadzi fermentacyjnych; wszyst­
kie mają to wspólne, że są zaopatrzone 
w odpowiednie urządzenie, przy którego 
pomocy można przez brzeczkę przepędzać 
powietrze.

K a d ź  w y s o k a ,  czyli kadź S t e n g -  
l e i n a  jest jedną z pierwszych kadzi, 
używanych w drożdżarstwie powietrznem. 
Rysunek kadzi tej podany jest na tablicy za­
łączonej do 18 Nru „Gorzelnika11. Fig. 2. 
na tej tablicy przedstawia nam pionowy 
przekrój kadzi, fig. 3. zaś jej rzut poziomy. 
Rozmiary kadzi tej są tak dobrane, że wy­
sokość jej równa się prawie podwójnej 
średnicy, a pojemność kadzi jest trzy razy 
większa od ilości fermentującej brzeczki 
Tak wielką wolną przestrzeń nad fermen­
tującą brzeczką pozostawia się na to, aby 
podczas przewietrzenia w olbrzymiej ilości 
wytwarzająca się piana nie przelewała się 
po za obręb kadzi, gdyż, pominąwszy to że 
przelewanie takie pociągałoby za sobą nie­
bezpieczne zanieczyszczenie lokalu, byłoby 
ono jeszcze przez to szkodliwe, że po­
wodowałoby zmniejszenie wydatku drożdży, 
piana bowiem zawiera największą ilość 
komórek drożdżowych.

Z powodu znacznej wysokości kadzi 
umieszcza się naokoło niej galeryjkę, po 
której robotnicy mogą wygodnie chodzić, 
często jednak, gdy wysokość lokalu fer­
mentacyjnego nie pozwala na ustawienie 
całej kadzi, opuszcza ją się zwykle do lo­

kalu, położonego pod lokalem fermentacyj- 
nem, tak, że kadź taka sięga przez dwa 
piętra. Rozumie się, że galeryjka jest w tym 
wypadku zbyteczną. Rura r  doprowadza 
do kadzi brzeczkę już schłodzoną, rura R 
zaś, znaczuie szersza, doprowadza powie 
trze. Rura R kończy się naczyniem, z któ­
rego wychodzi ośm (1, 2, 3 i t. d.) rurek 
poziomych, zaopatrzonych od strony dna 
kadzi w mnóstwo drobnych otworków.

W kadzi tej znajduje się jeszcze wężo- 
wnica tv, która służy do przeprowadzania 
zimnej wody celem chłodzenia fermentującej 
brzeczki. Z boku kadzi znajdują się jeszcze 
kurki do brania prób brzeczki z rozmaitych 
warstw, oraz termometr, za pomocą któ­
rego można obserwować temperaturę brze­
czki podczas fermenlacyi Przebieg roboty 
w tej kadzi jest następujący : Rurą r wpusz­
cza się do kadzi schłodzoną brzeczkę, a gdy 
poziom jej w kadzi sięga już ponad rurki 
powietrzne 1, 2, 3 i t. d. zaczyna się prze­
puszczać powietrze. Rozumie się, że droż­
dże zarodowe dodano już w tym czasie do 
brzeczki. Im wyżej podchodzi poziom brzecz­
ki w kadzi, tem więcej potrzeba dopuszczać 
powietrza rurą R, chociażby już z tego 
względu, że powietrze to musi czem raz 
większe ciśnienie słupa brzeczki przezwy­
ciężać. Gdy termometr wskaże nam, że 
temperatura brzeczki zaczyna się wskutek 
fermentacyi podnosić, otwiera się kran a 
i wpuszcza do wężownicy w zimną wodę. 
Przypływ wody reguluje się tak, aby tem­
peratura brzeczki nie podniosła się powy­
żej 2 ia R. ani też spadła poniżej 22" R. 
Po ukończonej fermentacyi odpuszcza się 
brzeczkę otworem <1 do dalszych operacyj, 
kadź zaś przewietrza się jeszcze lekko, 
poczein robotnicy oczyszczają ją wodą 
i szczotkami tak, aby była gotową dla przy­
jęcia świeżej brzeczki.
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K a d ź  p ł a s k a  czyli kadź F r a n k e -  
go. Niedogodności, z jakiemi połączona jest 
obsługa kadzi wysokich, ma usuwać płaska 
kadź Frankego.

Kadź tę przedstawia nam fig. 1. załą­
czonej tablicy I. Wysokość kadzi równa się 
połowie średnicy, a zawartość jej równa 
się trzykrotnej ilości brzeczki, mającej fer­
mentować. Urządzenie aparatu, rozprowa­
dzającego powietrze w brzeczce, jest tu nieco 
inaczej przeprowadzone. Oprócz rury Ii., 
doprowadzającej powietrze do poziomych 
rurek 1, 2 i t. d. tak samo jak w kadzi wy­
sokiej, odgałęziają się tu od głównej rury 
powietrznej R. jeszcze cztery inne rury 
R 2, R3, R4 i R6, doprowadzające powietrze 
do dalej ku obwodzie kadzi położonych 
części brzeczki. Rury R2 i t. d. zaopatrzone 
cą na końcu w sitka, przez które przechodzi 
powietrze w drobnych banieczkacb. Cha- 
rakterystycznem dla tej kadzi oprócz jej 
małej wysokości w stosunku do średnicy 
jest to, że 20 cm po nad dnem kadzi jest 
umieszczone miedziane dno sitowe cc pod któ­
re właśnie doprowadza się upisanemi rurami 
powietrze. Dno sitowe ma tu na celu rów­
nomierne rozdzielenie powietrza w całej 
ilości płynu. Wężownica w jest podwójną, 
wskutek tego, że nie może sięgać tak wy­
soko jak wężownica w kadzi wysokiej. Tak 
tu jak i w kadzi poprzedniej musi wężo­
wnica mieć takie rozmiary, aby na 100 1. 
brzeczki wypadało 0'5 do 0*6’ m chłodzą­
cej powierzchni.

K a d ź  p r o p o r c y o n a l n a .  Jest to 
obecme najczęściej używany typ kadzi fer­
mentacyjnej. Co do urządzenia wprowadza­

jącego powietrze do brzeczki jest kadź ta 
podobną do kadzi wysokiej, różni się jed­
nak od tej ostatniej tem, że wysokość jej 
mało co jest większą od średnicy, a i urzą­
dzenie chłodzące jest inne. Wąż chłodniczy 
w (fig. 2) sięga do 4/5 wewnętrznej wyso­
kości kadzi i ma tyle zwojów, że na 1001. 
brzeczki wypada od 1—1'25 m2 powierz­
chni chłodzącej. Ponad wężem znajduje się 
rura r w kształcie pierścienia do której 
prowadzą dwa ramiona od głównej rury do­
prowadzającej brzeczkę. — Pierścieniowa 
rura r  zaopatrzona jest u spodu mnóstwem 
drobnych otworków, którymi brzeczka wy­
dostaje się na zewnątrz i w postaci drob­
niutkich strumieni spływa po oziębianej 
wężownicy na spód kadzi. Kadź ta odzna­
cza się tem, że wskutek dogodnego kształtu 
nie wymaga monstrualnie wysokich kadkarni. 
da się łatwo czyścić i obsłużyć, a co naj­
ważniejsza robi zbędnem osobne urządzenie 
do chłodzenia filtrowanej brzeczki, gdyż 
brzeczka ochładza się dostatecznie na wę­
żownicy spływając po niej na spód kadzi. 
Rozmiary kadzi tak są dobrane, aby po­
jemność jej była dwa razy większą od ilo­
ści brzeczki.

Do wpędzania powietrza do fermentu­
jącej brzeczki używa się pomp cylindrowych 
albo też rotacyjnych. Pompy cylindrowe 
(fig. niżej) dadzą się wszędzie zastosować, 
pompy rotacyjne zaś, które nie mogą wy­
twarzać wielkiego ciśnienia, jeżeli mają 
ekonomicznie pracować, mogą wtedy tylko 
być użyte, jeżeli powietrze ma być wpę­
dzane do.stosunkowo nie wysokiej warstwy 
brzeczki w kadzi.
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Urządzenie dla pompowania powietrza, 
w początkach opisywanego sposobu fabry- 
kacyi dość prymitywne, zaprzątuje dziś 
całą uwagę kierownika fabryki i jest coraz 
to więcej ulepszanem.

W pierwszych początkach fabrykacyi 
drożdży metodą powietrzną fabrykanci byli 
zachwyceni kolosalnymi wydatkami drożdży, 
zdawało się, że fabryki, pracujące metodą 
starą, nie wytrzymają konkurencyi i zupeł­
nie upadną, albo też same chwycą się nowego 
sposobu. Wiele też przeszło do obozu 
fabryk drożdży powietrznych, lecz niedługo 
trwała Uh radość. Okazało się, że drożdże, 
wyrabiane nową metodą, nabierają cza­
sami z nieznanych powodów nieprzejemnego 
wejrzenia i zapachu, a co gorsza po kilku 
już dniach zaczynają się rozkładać, popro- 
stu gnić i wydzielać wstrętną woń. Oczy­
wiście tryumf starometodowców nieznał 
wtedy granic; nawet zagorzali zwolennicy 
nowej metody tracili w nią wiarę i pokry- 
jomu poczęli robić odwrót, wracali do da­
wnych metod.

Technika jednak nie lubi prędko dać 
za wygrane; próbuje, bada, stara się wpro­
wadzać ulepszenia, aby w końcu przecież 
zwyciężyć. Nieliczni pozostali zwolennicy 
nowej metody poczęli badać cały tok fabry­
kacyi celem wykrycia przyczyn nietrwałości 
drożdży powietrznych, a przyszły im tu do 
pomocy liczne nowe odkrycia tegoczesnych 
bakteryologów.

Okazało się po dokładnem zbadaniu 
drożdży niezdrowych, że złe własności ich 
pochodziły z dwóch przyczyn, że mia­
nowicie pierwotna rasa drożdży, stano­
wiąca na początku fabrykacyi główną 
masę drożdży prasowanych, z biegiem czasu 
coraz bardziej ustępowała rasom innym, 
mianowicie t. z. drodżom dzikim, nie po­
siadającym wymaganych przez konsumenta 
własności co do wyglądu, zapachu, siły pę 
dzenia i t. d. i że często z niewiadomych 
przyczyn rozmnażały się w brzeczce obok 
drożdży właściwych i drożdży dzikich mi­
liardy najróżnorodniejszych bakteryj i grzyb­
ków pleśniowych, które w dwa do trzech 
dni nieraz po wyprasowaniu drożdży powo­
dowały ich pleśnienie i rozkład. Zaezęto 
wtedy baczniej przestrzegać czystości w fa­

bryce i przy pojedynczych fazach roboty, 
a co najważniejsza zwrócono uwagę na ja ­
kość powietrza wpędzanego do brzeczki. 
Dla wytworzenia 100 klgr. drożdży wpę­
dzamy do brzeczki około 150u — 1700 m 3 
powietrza. — Powietrze, jak wiadomo, nigdy 
nie jest wolne od zarodków mikroorganiz­
mów i to tak bakteryj jak pączkowców 
jakoteż pleśniowców. W zwykłych warun­
kach znajduje się w powietrzu najwięcej 
zarodków pleśniowców, często jednak prze­
ważają bakterye, a najmniej znajduje się 
w powietrzu pączkowców, a zwłaszcza sa- 
charomycetów. Te ostatnie znajdują się 
w większych ilościach tylko w końcu sierp­
nia i na początku września z tego powodu, 
że wtedy mnóstwo ich znajduje się na doj­
rzewających lub już dojrzałych owocach. 
Rozumie się, że w pobliżu sadów będzie 
powietrze zawierać tych mikroorganizmów 
więcej, aniżeli w miejscach bez owocowych 
drzew Zwykle znajdujemy w 1 cm.3 po­
wietrza od 10 do kilkudziesięciu zarodków 
mikroorganizmów, zależnie od miejsca, w któ- 
rem badamy powietrze, pory roku i innych 
warunków atmosferycznych. Możemy sobie 
teraz wyrobić pojęcie, jak wielką ilość mi­
kroorganizmów wprowadzamy z powietrzem 
do brzeczki. Wprowadzamy mianowicie do 
brzeczki, z której mamy otrzymać 100 klgr. 
drożdży, około 15.000.000.000 zarodków 
różnych mikroorganizmów. Jakkolwiek wiel­
ka ich część nie rozwinie się w brzeczce, 
to zawsze pewna część wyda w brzeczce 
nowe generacye, tak, że pod koniec fermen- 
tacyi będą drożdże poważnie zakażone.

Jak widzimy, przedstawia powietrze, 
wpędzane do brzeczki, główne źródło zaka­
żenia i wcale się teraz dziwić nie będziemy, 
że pierwsi fabrykanci drożdży powietrznych 
otrzymywali tak złe rezultaty.

Środek zaradczy przeciw tym niedo­
statkom nasuwał się sam przez się; trzeba 
było powietrze czyścić. Środków zalecanych 
do tego celu j cst mnóstwo, nie wszystkie 
jednak są jednakowo skuteczne. Przede- 
wszystkiem postarano się o to, aby potrzebne 
powietrze brać o ile można z miejsc, za­
wierających jak najmniej zarodków. Naj­
korzystniej w tym względzie okazało się 
czerpanie powietrza z możliwie wysokich
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warstw. Wyprowadzają mianowicie rury, 
któremi pompa wsysa powietrze z zewnątrz, 
na znaczną wysokość ponad dach fabryki, 
zaginając ją u końca w dół, aby grubsze 
zanieczyszczenia nie mogły wpadać wprost 
do jej wnętrza. Rura taka prowadzi powietrze 
do spodu murowanej wieży, wypełnionej 
wypalonym koksem po którym stale spływa 
strumień wody; n góry zamkniętej wieży 
jest rura odprowadzająca powietrze do 
dalszych części aparatu. Woda spływa­
jąca po koksie zabiera z powietrza kurz 
i t. p mechaniczne zanieczyszczenia powie­
trza a wraz z nim zarodki mikroorganiz­
mów, przyczepionych do cząstek kurzu Po­
wietrze wychodzi z takiej wieży względnie 
czyste, jednakowoż nie zupełnie wolne od 
zarodków organizmów. Te muszą być da­
lej zatrzymane, a usktecznia się to za po­
mocą t. zw. filtrów powietrznych. Na ta 
hlicy II., załączonej do niniejszego numeru, 
przedstawione są trzy rodzaje najczęściej 
używanych filtrów dla powietrza.

F i l t r  H e n t s c h l a ,  przedstawiony na 
fig. 1., jest aparatem stosunkowo najprost­
szym. Składa on się z dwóch naczyń, mniej­
szego A i większego B, zrobionych z żelaza, 
dających się dokładnie uszczelnić. Naczynie 
A jest wypełnione watą czystą, albo też 
napojoną płynem dezynfekującym. Naczynie 
to tworzy t. zw. filtr wstępny i służy do 
zatrzymania ewentualnych zanieczyszczeń 
mechanicznych i pewnej ilości mikroorga­
nizmów. Powietrze, oczyszczone tu do 
pewnego stopnia, wchodzi zgiętą rurą do 
spodu naczynia B, tworzącego filtr wła­
ściwy. Część naczynia B jest poprzegra- 
dzaną dającemi się wyjmować dnami sito- 
wemi, na których ułożone są właściwe w ar­
stwy filtrujące. Na pierwszem dnie sitowem 
od spodu leży potrójna warstwa gęstej fia- 
neli, a na niej proszek torfowy, albo też 
suchy, wyżarzony piasek. Warstwa ta ma. 
zatrzymywać wszelką wilgoć z powietrza, 
przedostającego się z A. Na drugiem sicie 
znajduje się znowu warstwa fianeli, a na 
niej dość silnie ściśnięta wata. Trzecią 
warstwę tworzy fianela i czysty wyżarzony 
piasek, czwarta i piąta warstwa są utwo­
rzone z samej fianeli, przyciśniętej z góry j

ramą i dnem sitowem. W górnej części na­
czynia znajduje się z jednej strony rurka 
parowa, z drugiej zaś rura, odprowadzająca 
filtrowane powietrze do kadzi fermentacyj­
nej. Na górnem dnie znajdują się kurek 
powietrzny, wentyl bezpieczeństwa, mano­
metr i termometr, w dolnem dnie umie 
szczona jest rurka z kurkiem do odpusz­
czania ewentualnej wody kondenzacyjnej 
i do wypuszczania pary podczas wyparzania 
filtru. Przed puszczeniem filtru w ruch prze­
puszcza się przez warstwy filtrujące parę, 
przez co się filtr sterylizuje. Filtr właściwy 
może lata cale stać bez potrzeby odnawiania 
warstw filtrujących, filtr zaś wstępny A musi 
być świeżo napełniany co kilka miesięcy.

F i l t r  Mey  e r a, przedstawiony na fig. 
2. tabl. II., składa się z dwóch części: A 
tworzy filtr wstępny, Bjest filtrem właści­
wym. Naczynie A poprzegradzane jest we­
wnątrz dnami sitowemi, których dziurki są 
ukośnie wiercone, aby przepędzanym bańkom 
powietrza nadawały kierunek ukośny i zmu­
szały je tem samem do przebiegania wię­
kszej drogi. Naczynie to wypełnione jest do 
a/s pojemności płynem (wodą). Rura r do­
prowadza powietrze z pompy do spodu doi 
nego konusa naczynia i jest zakończona 
wewnątrz sitkiem, tak, aby powietrze wcis­
kane rozpraszało się po całej przestrzeni. 
Oczyszczone do pewnego stopnia powietrze 
przedostaje się rurą r, do prowadzącego 
w dół ramienia właściwego filtru B, w któ- 
rem znajdują się kawałki koksu, a stąd do 
drugiego ramienia, w którem są ułożone 
krążki llanelowe, silnie ściśnięte za pomocą 
pierścieni. Filtr ten zaopatrzony jest w rurę 
parową j», rurę wodną a i rurę spustową b, 
płynowskaz w manometr m, termometry t, i t, 
do mierzenia temperatury.

F i l t r  Mo l i e r a ,  przedstawiony jest 
w widoku na fig. 3, na fig. 4 i 5 (tabl. II.) 
zaś są przedstawione przekroje części B. 
A, jest filtr wstępny, wypełniony llanelą; 
ma on na celu zatrzymywanie grubszych 
zanieczyszczeń i głównej masy zarodków; 
filtr właściwy B zatrzymuje resztę zarod­
ków, tak, że wychodzące z B powietrze 
jest od nich absolutnie wolne. B jest tc 
silna skrzynia żelazna, zaopatrzona w szczel­
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nie przylegającą nakrywę. Wewnątrz skrzyni 
znajduje się szczelnie do niej przytwierdzona 
ramti a a, zaopatrzona w nagwintowane 
bolce. Na tę ramę zaczepia się o bolce 
wor, z kilku pojedynczych kieszeń 1, 2, B 
i t. d. zszyty, a na to nakłada drugą ramę 
przyciskającą b. Na bolce nakłada się mu­
try i silnie przyciąga, tak, aby wór pomię­
dzy ramami uszczelnić Ku szenie 1,2 it. d., 
stanowiące pojedyncze części woru, złożone 
są z dziesięciu warstw gęstej flaneli Ażeby 
ciśnienie powietrza nie ściskało woru fil­
trującego, oraz aby flanela była zawsze wy­
prężona, wpuszcza się z góry w pojedyncze 
kieszenie z żelaznych sztab złożone i kie­
szenie rozpieraiące ramy r r, które u góry 
są przymocowane do dwóch wspólnych 
sztab s s. Wewnątrz skrzyni pod workiem, 
złożonym z pojedynczych flanelowych kie- 
sziń, jest umieszfzona wężownica w w. 
Działanie filtru jest następujące: Pompa 
wpędza powietrze wprzód do filtru wstęp­
nego, w którym zatrzymuje się główna masa 
zanieczyszczeń Z A dostaje się to powie­
trze łączącą rurą do właściwi wego filtru B, 
do którego wstępuje otworem 1 do prze­
strzeni pod kieszeniami, przeciska się na­
stępnie przez flanelę oczyszczając się od 
reszty mikroorganizmów i wychodzi nas­
tępnie przez 2 do dalszej części urzą­
dzenia. Bura p służy do doprowadzania 
do filtru pary. Odgałęzieniem górnem 
wpuszcza się parę ponad wór flanelowy, 
para przenika go i sterylizuje, poczem uchodzi 
kurkiem o u dołu filtra na zewnątrz. Odga­
łęzienie dolne rury p doprowadza parę do 
wężownicy, która mana  celu ogrzewać po­
wietrze w zimie, gdyby ono było zbyt zim­
nem, tak, że mogłoby zagrażać prawidło­
wemu biegowi fermentacyi. Zauważyć tu 
należy, że wszystkie filtry posiadają kruczek 
z urządzeniem do brania prób powietrza 
celem zbadania, czy filtr je należycie 
oczyszcza.

Z filtrów wydostające się powietrze 
dostaje się do zbiorników, zbudowanych 
z silnej blachy, a zaopatrzonych w mano­
metr ; ze zbiorników tych wpuszcza się po­
wietrze do kadzi fermentacyjnych. Zbiorniki 
pełnią służbę regulatora. (C. d. n.)

D a ta ?  p ró ly  z c B m ą  w ( r o ln ic t w ie .
W 4. Nrze „Grorzelnika“ z b. r. do­

nieśliśmy o próbach gorzelnika Chris tka co 
do zastosowania chininy jako środka anti- 
septycznego przy prowadzeniu fermentacyi 
zacieru w gorzelni. Dodatnie rezultaty prób 
Chr. zachęciły innych do robienia prób, po­
między innymi też prof. W. Th. Magersteina, 
inspektora gurzelń na Morawach. Za jego 
inicyatywą i pod jego dozorem robiono próby 
te w kilku gorzelniach; o ich wyniku 
donosi Magerstein w Nrze 33. czasopisma 
„Oesterreichische Landw. Wochenblatt* co 
następuje :

„Poniżej podaję wynik dwóch prób, które 
zostały przeprowadzone w jednej gorzelni 
w czasie od 9. kwietnia do 2 maja b. r. 
Jedną z prób odnosi się do zacierów kar­
toflanych, przy drugiej próbie brano zaciery 
kartoflowe z dodatkiem melasy.

Należy tu zaznaczyć, że kartofle, brane 
do zacierów, okazywały wprawdzie na wa­
dze Reimanna 15’8 względnie 14-6% skrobii, 
że jednak uwzględniając fakt, iż oznaczenie 
zawartości skrobii z ciężaru gatunkowego 
nie jest absolutnie dokładnem, mianowicie 
wtedy, gdy kartofle zawierają oprócz skro­
bii także znaczną ilość innych ciał nie bę­
dących skrobią, a wpływających na ciężar 
gatunkowy, — a takie ciała zawierały nie­
dojrzałe kartofle zeszłorocznego zbioru, 
można przypuszczać, iż brane do zacierów, 
kartofle przedstawiały materyał o dość li­
chej wartości. Tą lichą jakością kartofb- 
a tem samem bezwątpienia nieprawdziwą 
wskazówką wagi co do zawartości skrobii 
w kartoflach tłumaczy się nienajlepszy wy­
datek tak z zacierów, sporządzonych z czy­
stych kartofli, jak i z zacierów, do których 
brano oprócz kartofli także melasę. Na stro­
nicy 166 umieszczona tabelka zawiera dane 
co do obydwu prób; dla skrócenia podano tu 
przeciętną z ośmiu zacierów, przeliczoną na 
jeden dzień.

Niewątpliwie uderza tu niekorzystne 
odfermentowanie w ogóle, a szczególnie za­
cierów kartoflowych Niektóre zaciery od- 
fermentowywały do 2,4n sach., a inne nawet 
tylko do 3'9° sach. (bez do latku chininy).



166 Dalsze próby z chininy w gurzelnictwie. N r. 15.
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przerobiono w klgr.

słodu

tfi p 
§8 •:

186 52

186 52

2 '0  48

200 48

kartofli

2 « 
- c  £ 1 «> 

! E

3.400,15, 8 —

3.40015,42

3 .25014 , Ś 200

3.25014,65 200

o k a z y w a ł 
o  Bac h

hi.

49 15,37 3,0

49 15,30 2,3

50 16,73 3 3

§ s

■5

347,16

35 .70

353,16

n .5
cs-S

4 54

50 17,26 3.0 356,90 3,74

Przy użyciu chininy wynosiło najkorzyst­
niejsze odfermentowanie 2,0" sach,, jedna­
kowoż dwa razy skonstatowano i tu odfer­
mentowanie 2,8" sach Zawsze jednak od­
działała chinina korzystnie na drożdże, gdyż 
różnica w odfermentowaniu zacierów karto- 
flowych wynosi 0,7° sach. Przy zacierach 
kartoflowo-melasowych wynosi różnica w od- 
fermetowaniu tylko 0‘3° sach., co zresztą 
jest zrozumiałem, gdyż odfermentowanie 
melasy bywa zwykle gorsze.

Z odfermentowania można wnosić, że 
drożdże nie odznaczały się wcale wielką 
siłą fermentacyjną. Co prawda, to zawsze 
pod koniec kampanii robota w gorzelni po­
zostawia bardzo wiele do życzenia, w tym 
wypadku jednak musiał jakiś gruby błąd 
tak niekorzystnie wpłynąć na fermentacyę

Według obliczenia otrzymano z zacie­
rów kartoflowych 56 odsetek litrowych z 1 
klgr. skrobii bez użycia chininy, 57 zaś od 
setek litrowych przy dodawaniu chininy. 
Jak z tabelki widzimy, otrzymano przy 
użyciu chininy 4,54 1 absolutnego alko­
holu dziennie więcej, przy zacierach mie 
szanych otrzymano przy użyciu chiniuy 
o 3,74 I absolutnego alkoholu więcej. 
Różnicy te są wprawdzie nie wielkie, za­
wsze jednak nie do pogardzenia, zwłaszcza

jeżeli różnicę obliczymy dla całej kam­
panii. Przy zacierach kartoflowych wymes.e 
ta różnica w ośmiomiesięcznej kampan 
4,54 X  30 X  8 =  1.090 litr. absolutnego 
alkoholu. Jeżeli 100 1. alkoholu kosztuje 
15 złr., to ten większy wydatek przy użyciu 
chininy przedstawiać będzie wartość 163 złr. 
50 ct.

Przy zacierach kartoflowo-melasowych 
wynosi dzienna różnica tylko 3,74 litr. 
absolutnego alkoholu, czyli w kampanii 
3,74 X  3 0 X 8  =  898 1. alkoholu Wartość 
tej ilości wynosi 134 zł. 70 ct. Koszt chi­
niny przy takiej produkcyi, jaka miała 
miejsce przy spisanych próbach, wyniesie 
na kampanię najwyżej 15 złr. Widzimy 
więc, że użycie chininy w gorzelnictwie 
jest korzystnem.

Robiono też próby z użyciem chininy 
w dwóch innych gorzelniach, kierowanych 
przez jednego i tego samego gorzelnika. 
Przy użyciu chininy zauważono polepszenie 
odfermentowania o 0.8 do 1,4° sach, wobec 
dswniejszego odfermentowania du 2,0 i 2.6° 
sach. Różnica w odfermentowaniu występo­
wała zwłaszcza wtedy, gdy fermentacja 
trwała krótko, mianowicie 48 godzin, pod­
czas gdy przy 72 godzinnej fermentacyi nie 
było tak znacznej różnicy, jakkolwiek za­
wsze była ona uwagi godna.

W innych trzech gorzelniach, należących 
do jednego i tego samego majątku robiono 
próby z chininą przez przeciąg dwóch 
ostatnich miesięcy kampanii, jednakowoż 
nie osiągnięto jakichś namacalnych rezulta­
tów. Wydatek ten niepodniósł się w czasie 
używania chininy. Z wykazów odnośnych 
widać jednak, że wydatki pozostały na tej 
samej wysokości, nawet wtedy, gdy mate- 
ryał był mniej dobrym. Ten rezultat mus:my 
niewątpliwie przypisać użytemu antisep ty­
kowi, gdyż bez chininy byłyby się wydatki 
niewątpliwie zmniejszyły, co, jak wiadomo, 
zawsze ma miejsce, gdy kampania ma się 
już ku końcowi,

Z powyższego wynika, że przy sto- 
sownem użyciu chininy może praktyka go- 
rzelnioza z tego sposobu osiągać pewne 
korzyści®.
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_____________________ w kampanii 1894/95-_____________________

O płata od konsum cyi O płata od pro- 
dukcyi Ogólna ilośó

Kraj koronny Ilo ść  gorzelń
produkeya 
w  litrach 
ii ioo%

5
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w  litrach 
& 100%
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w  litrach 
h 100%ro
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a) Austrya:
A ustrya niższa . . . 7 7 14 12,959 661 2.000 54.655 2 014 13,014.316
Aus rya w y ższa . . . — 1 1 516.037 496 56.678 497 572.705
S a l z b u r g ...................... — — — — 3.016 26.864 3 016 26 864
T y r o l ........................... — — — — 7.112 343.482 7.112 343.482
Styrya ........................... — 3 3 1,116.715 7 883 219.348 7.886 1,336 063
K aryntya . . . . 8 2 10 902.005 1 145 2' 3 (3 1.155 922.308
K r a i n a ........................... _ __ — — 6.392 62.830 6.39z 62.830
P o b r z e ż e ...................... __ — ___ — 4.308 159.883 4 308 159.883
D a lm a c y a ...................... — — — 4.162 274.731 4.162 274.731
Czechy ........................... 20S 15 223 46,072.513 15 7.999 238 46,080.5 S
M o r a w i a ...................... 102 7 109 13,883.626 894 136.485 1.003 14,019.111
S z l a z k ...................... 88 3 91 9,069.7z9 1 15 92 9,069.744
G a b c y a ........................... 607 1 608 46,6t0.135 4 5.349 612 46,645.484
B u k o w in a ...................... 4u - 40 4,317.792 1 3.549 41 4,321.340

R azem . . . 1060 39 1099 135,477.203 37.429 1,372.171 38.528 1136,849.374

b) W ęgry;
Węgry i Siedmiogród . 430 65 495 87,146.566 5'i.716 5,121.199 55.211 92,267.765
K roacya i Sławonia . 0 1 6 931.727 31 413 1,046 509 31.419 1,978.236

Razem  . . 435 66 501 88,078.293 86.129 6,167.7o8 86.630 94,246.001

c) Bośnia i Hercegowina — 1
1

830.632 7.909 361 787 7.910 1,182.419

w butelce k o n ia k  n a  w ystaw ach w A m ste rd a ­
m ie ro k u  1883  i K alkucie  roku  1 8 8 3 — 1 8 8 4 . 
N ap is na  e tyk iecie  b rz m ia ł: B a i r e t  & F ils  —  
Cognac. N a  szyjce b u te lk i b łyszczały  trzy  gw ia­
zdy K on iak  ten  m ia ł naw et tę  za le tę , ja k ą  m a­
j ą  s ta re  o ry g in a ln e : po p rzechylen iu  flaszk i mo­
żna  by ło  w idzieć p ływ ające w ew nątrz s trz ę p k i; 
były to  szczątk i w orka . T ak iego  to  koniaku 
sp rzeda ł p. M ojżesz U rbach  23  flaszek po b a r­
dzo tan ie j cenie jednem u  z k rak o w sk ich  re s ta u ­
ra to ró w ; gdy nabyw ca się dow iedział, że kon iak  
fałszow any, chcia ł go zw rócić fabrykantow i. 
Spo tka ł się w szakze z tak iem  zuchw alstw em , 
że m usiał udać się o pom oc na  policyę, a  ta , 
zbadaw szy rzecz bliżej, p rzek o n a ła  się, żc Moj 
żesz U rb ach  był ju ż  raz  karan y  za fałszow anie 
kon iaku  g rzyw ną pien iężną, że fab rykacy i te j 
n icporzucił, lecz ow szem  rozszerzy ł j ą  i u le ­
pszył. a  poszukiw ał podobno naw et w spólnika 
z kw otą  1 0 .000  złr. do tego p rzedsięb io rstw a. 
Tym  razem  sp raw a zostan ie  od d an ą  sądow i. 
M ów ią, że w G alicyi m ało mamy ludzi p rzed ­
siębiorczych! O szczercy!....

Rozmaitości.
Otwarcie składów monopolu w Kró- 

leslv e n astąp i w końcu lis to p ad a  r. b., eks- 
pedycya zas tru .ików  rozpocznie się  w g ru d n iu , 
ta k , aby do dn ia  13 s tyczn ia  w szystk ie re s tau  
racy e  i handle  zaopa trzone  były w tow ar. 
Sprzedaż nowych paten tów  rów nież rozpoczn ie  
się w cześniej.

Fabryka koniaku w Krakowie. N ik t 
nie p rzypnszczał, że w K rakow ie is tn ie je  fabry­
k a  k o n ia k n ; p rzecież is tn ia ła  ona, a  w łaściciel 
je j n iety lko  produkow ał, a le  i pozbyw ał 3zlaclietny 
napój w dość znacznej ilości, m imo, że fab ry k i 
swej bynajm niej nie reklam ow ał. F a b ry k a n t ów 
nazyw a się M ojżesz U rb ach , pochodzi z C h rza ­
now a; fab rykę  zaś posiadał w jed n e j z piwnic 
n a  K azim ierzu. K oniak  w yrab iał w bardzo  pro- 
Bty sp o só b : nakryw ał beczkę starym  w orkiem , 
k ład ł na  n iego rozm aite  ing redeneye, a  na  to 
w szystko la ł sp iry tu s . P rzec iek a jący  przez wo­
re k  płyn nazyw ał się koniak iem  i fab ry k an t 
p rzelew ał go w b u te lk i, zaopatrzone w szum ne 
e ty k ie ty  i z ło te  kapsle . N a e ty k iec ie  litog ra fo - 
w ane były zło te  m edale, o dznaczające  zaw arty
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Ogłoszenia.
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1. Wypo­
życzanie sie- 

wników do nawo­
zów sztucznych.

2. Bezpłatna analiza gleby 
na zawartość azotu, kwasu 

fosforowego, potasu i wapna.
3. Kredyt do 12 miesięcy.

N a jśc iś le jsz a  g w a ra n c y a  za p ra w d z iw o ść ,  c zy  
i z a w a r to ść  fa b ry k a tu  

— —  C e n y  n a i l z n y c z u j  n i s k i e .  —
B liższe  w y ja ś n ie n ia  d a je  b r o s z u r a  o u ż y w a n iu  n a w o z ó w  s z tu c z n y c h  

i  c e n n ik  g łó w n y ,  k tó r y  s ię  n a  ż y c z e n ie  g r a t i s  i f ra n k o  p r z e s y ła

Krajowa

SZKOŁA
gorzelnicza

w

Diiblcinach.
W pisy i w ykła­

d y , rozszerzone 
nauką „o fabry- 
kacyi drożdży 
prasowanych" , 
rozpoczynają się 
1. października. 
Bliższych w yjaś­

nień udziela 
podpisany dy­

rektor.

Dr. R. Wawnikiewicz

O G Ł O S Z E N I A
w sz e lk ie g o  ro d za ju

zw łaszcza
o maszynach i przyrządach 

gorzelnianych
ja k  w ogóle o wszelkich artykułach 

dla
G O R Z E L Ń

jako teź

o MASZYNACH ROLNICZYCH 
rozpowszechnia najlepiej 

i  najskuteczniej
p o  g o r z e l n i a c h

w  Galicyi, Królestwie Polskiem i Rossyi 
„Sćerzelnik"

Cena ogłoszenia wynosi 4 ct za crft2.
P rzy  w iększych  z lec e n ia c h  s tosow ny  

\ znaczny  opust.

A d m in is trac ja  ,, GORZELNIE A“
LWÓW, u l. S ad o w n ick a  23

m
1

S k ł a d

I N S T R U M E N T Ó W
do kon tro li

postępowania te c M c z n e p
w PO TU RZYCY  poczta SO K A L

poleca

roz  m a ite  p r z y r z ą d y
oraz

M A S Y  d o  M A S Z Y N .

Instrum enta w yseła się też do Rossyi.
Cło od puda w ynosi 6 rs. 80 kop.

Przy  zam ów ieniu ponad 25 rs. nie liczy się 
kosztów opakowania. Porto do R ossyi op ła­

ca zam aw iający.
Ceny z doliczeniem cła są  znacznie niższe 
ja k  w Rossyi. przeto opłaci się zapisyw ać 

instrum enty  z naszego składu.
S k ła d  in s t r u m e n tó w  z a w a r ł  u m o w ę  z e  s p e d y to r a m i  n a  
k o m o ra c h  c ło w y c h  i c i będą, b a c z y l i  n a  to ,  a b y  p o  r e -  
w iz y i  c ło w c j w szyB tko  b y ło  n a le ż y c ie  o p a k o w a n e ,  w s k u ­

t e k  c z ^g o  z a  s z k o d ę  w  t r a n s p o r c i e  n ie  o d p o w ia d a m y .

Cenniki wysyła na żądanie.
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